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Wszyst kim tym, któ rzy dzię ki pra cy nad mar ką oso bi stą 
wy ra sta ją na li de rów, któ rych tak bar dzo po trze bu je my.
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1 Zob. R. A. Mo ody, Ży cie po ży ciu, przeł. I. Do le żal -N owi cka, War sza wa: Świat
Książ ki 2008.

Wpro wa dze nie

Le karz me dy cy ny Ray mond A. Mo ody w książ ce Ży cie po ży ciu
opi su je przy pad ki po nad stu osób, któ re do świad czy ły śmier ci kli -
nicz nej, a na stęp nie opo wie dzia ły mu swo ją hi sto rię1. Nie któ re wi -
dzia ły tu nel ze świa tłem, in ne mia ły wra że nie opusz cza nia swo je go
cia ła bądź uno sze nia się nad nim, jesz cze in nym ca łe ży cie sta nę -
ło przed ocza mi. Oso by te, zna la złszy się w ob li czu śmier ci, przy -
po mnia ły so bie wy jąt ko we dla sie bie chwi le lub ob ser wo wa ły je
z bo ku, a na stęp nie „wró ci ły” do swo ich ciał. To do świad cze nie
zmie nia ło ich ży cie. Pa mię tam, że gdy by łem dziec kiem, mo ja ma -
ma czy ta ła tę książ kę i opo wia da ła, co czu ją lu dzie, prze ży wa jąc
śmierć kli nicz ną. Po bu dzi ło to mo ją wy obraź nię do te go stop nia,
że wy obra ża łem so bie, jak wy cho dzę ze swo je go cia ła i ob ser wu ję
sie bie z bo ku. Ja ko dziec ko lu bi łem ba wić się swo ją wy obraź nią. 

Pa ra doks po le ga na tym, że re flek sja o śmier ci zmu sza nas do
re flek sji nad ży ciem. Kil ka ra zy otar łem się o śmierć lub cięż kie ka -
lec two. Ostat ni raz zda rzy ło się to kil ka lat te mu, gdy w ostat niej
se kun dzie ucie kłem sprzed kół roz pę dzo ne go au to bu su. W ta kich
sy tu acjach czło wiek się za sta na wia, „co by po mnie po zo sta ło”,
„co po wie dzie li by na mo im po grze bie”, „co by na pi sa no na mo im
na grob ku”. Czy na praw dę mu si my otrzeć się o śmierć, aby spoj -
rzeć na sie bie z bo ku, z pew nym dy stan sem? Mo że war to zro bić
bi lans nie na ło żu śmier ci, ale wła śnie tu i te raz?
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Po myśl przez moment, jak byś się czuł, gdy byś mógł wyjść
ze swo je go cia ła. Ja kie chwi le z ży cia wy świe tli ły by Ci się w tym
ułam ku se kun dy? Ja ki ob raz przed so bą wi dzisz? Kim je steś?
Czy wi dzisz sie bie tak, jak wi dzą Cie bie in ni? Ja ki ob raz sie bie
ry su jesz w swo jej gło wie?

Dla cze go na pi sa łem tę książ kę? Kil ka na ście lat te mu udzie -
li łem jed nej z ga zet wy wia du na te mat mo je go po by tu na sty -
pen dium w Oksfor dzie. Je go ty tuł brzmiał: Nie bio rę udzia łu
w wy ści gu szczu rów. I tak jest w rze czy wi sto ści – nie bra łem
w tym udzia łu, nie bio rę i nie za mie rzam brać. Mo ja pierw sza
pra ca po le ga ła jed nak na za rzą dza niu jed nym z naj waż niej szych
pol skich think tan ków – In sty tu tem So bie skie go. Choć w oczach
wie lu osób zaj mo wa łem waż ne sta no wi sko, ni gdy nie przy sze -
dłem na go to we i nie za wdzię cza łem po sa dy żad ne mu ta jem ni -
cze mu ukła do wi. Pierw szą pra cę stwo rzy łem so bie sam – In sty tut
zbu do wa łem wspól nie z ze spo łem mło dych i bar dzo zdol nych
osób. Roz po czę li śmy od wir tu al nej plat for my eks per tów, któ rą
wcze śniej stwo rzy li fun da to rzy, póź niej przy szedł czas na otwar -
cie biu ra i zbu do wa nie ze spo łu or ga ni za cyj ne go, po zy ska nie no -
wych eks per tów i fun du szy oraz re ali za cję co raz to więk szych
pro jek tów, co z ko lei da ło In sty tu to wi do bre pod sta wy or ga ni -
za cyj ne i me ry to rycz ne. Ro bi łem to z pa sją i de ter mi na cją nie dla
wy ści gu, ale dla za ba wy. Po nie speł na dwóch la tach uzna łem,
że chcę iść da lej i ro bić coś in ne go. Czu łem, że mo ja mi sja się za -
koń czy ła i na de szła po ra, by za mknąć pe wien etap i za jąć się in -
nym wy zwa niem. Od sze dłem po to, aby re ali zo wać pro jekt no wej
fun da cji, któ ra bar dziej od po wia da ła mo im za in te re so wa niom.
Tra fi łem do or ga ni za cji, w któ rej mia łem wszyst ko po da ne przez
hoj ne go fun da to ra na ta cy: biu ro, na rzę dzia, kon tak ty, do brze
opła ca ny ze spół i atrak cyj ne wy na gro dze nie. Jed nak w po rów -
na niu z po przed nią pra cą bra ko wa ło mi moż li wo ści peł ne go
roz wi nię cia skrzy deł. Te dwa róż ne do świad cze nia za wo do we
uwa żam za bar dzo cen ne, gdyż wie le mnie na uczy ły.
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Dziś wiem, że pra ca po win na być jed no cze śnie pa sją, za ba -
wą i na uką, a jej wy ko ny wa nie ma być przy jem ne. Bli skie są mi
po wie dze nia „Rób to, co ko chasz, a pie nią dze przyj dą sa me”
i „Nie pra cuj dla pie nię dzy”.

Pro wa dze nie za jęć ze stu den ta mi, pi sa nie ksią żek, pro wa -
dze nie szko leń (zwłasz cza tych w róż nych kra jach i kul tu rach),
jak rów nież do radz two i co aching są czymś, co przy no si mi sa -
tys fak cję, i nie trak tu ję te go jak zła ko niecz ne go, ale jak coś, dzię -
ki cze mu mo gę się uczyć i roz wi jać. Na uka i cią gły roz wój
sta no wią sens mo je go ży cia.

W tej książ ce po ka zu ję ka rie rę nie tyl ko ja ko pra cę, ale rów -
nież ja ko pa sję. Pi szę o tym, jak bu do wać wy ma rzo ną ka rie rę
i jak się dzię ki niej roz wi jać, aby stwo rzyć sil ną mar kę oso bi stą.
Chciał bym być Two im do rad cą i co achem, któ ry po przez do -
star czo ną wie dzę i prak tycz ne ćwi cze nia po mo że Ci opra co wać
wła sną stra te gię bu do wa nia mar ki oso bi stej. Dla te go cho ciaż nie
jest to książ ka o co achin gu w ści słym te go sło wa zna cze niu, to ty -
tuł do nie go na wią zu je, gdyż chciał bym, abyś po trak to wał ją jak
Two je go oso bi ste go co acha mar ki oso bi stej. 

Ta książ ka jest rów nież o tym, że dzię ki pa sji, na sta wie niu na
roz wój i kon se kwent nej re ali za cji ce lów moż na stać się li de rem.
Nie za leż nie od te go, czy je steś ty pem kla sycz ne go twar de go przy -
wód cy, czy też re pre zen tu jesz przy wódz two mięk kie, a na wet je -
śli je steś nie śmia łym in tro wer ty kiem, mo żesz stać się li de rem.
In tro wer ty cy po tra fią świet nie słu chać i pod trzy my wać re la cje, co
jest waż ną umie jęt no ścią li de ra. Uro dze ni przy wód cy to mit, do tej
po sta wy trze ba bo wiem doj rzeć. Każ dy więc, je śli tyl ko te go chce,
mo że stać się li de rem, mo że też zna leźć dla sie bie wy ma rzo ną
ka rie rę i za wód, któ ry bę dzie wy ko ny wał z pa sją, a za ro bio ne pie -
nią dze nie bę dą ce lem sa mym w so bie, ale po żą da nym efek tem
ubocz nym.

Nie jest to ła twa dro ga, gdyż nie mó wię o tym, w ja ki spo -
sób mo żesz ma ni pu lo wać in ny mi, two rząc sztucz ny wi ze ru nek
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oso by, któ rą w rze czy wi sto ści nie je steś. Nie po ka żę Cię ja ko
pro duk tu, któ ry na le ży ład nie opa ko wać, a na stęp nie jak naj le -
piej sprze dać. Ta książ ka to za chę ta do wspi na nia się po stop niach
wie dzy i umie jęt no ści, do od kry wa nia i de fi nio wa nia wła snych
war to ści i ce lów, nada wa nia sen su wła snym dzia ła niom, a wresz -
cie do znaj do wa nia rów no wa gi i szczę ścia. Praw dzi wa mar ka
oso bi sta nie jest tyl ko kwe stią uda wa nej po wierz chow no ści. Jej
isto tą jest wzrost, któ ry naj pierw bę dzie wi docz ny dla Cie bie,
a do pie ro póź niej dla in nych. Dla te go pa mię taj, że pra ca nad
mar ką oso bi stą za czy na się we wnątrz Cie bie, aby Two ja bo ga ta
oso bo wość mo gła pro mie nio wać na ze wnątrz i wpły wać na po -
zy tyw ne po strze ga nie Cie bie przez in nych. Po zy tyw na oce na
oto cze nia nie jest ce lem sa mym w so bie (lu dzie, któ rzy kie ru ją
się tą re gu łą, czę sto po zo sta ją we wnętrz nie roz dar ci, ca ły czas
gra jąc, uda jąc i pro wa dząc po dwój ne ży cie peł ne hi po kry zji),
a je dy nie po żą da nym re zul ta tem roz wo ju oso bi ste go. 

Każ dy z nas po trze bu je mo ty wa cji i do pin gu, ale tak że re flek -
sji i po sta wie nia wła ści wych py tań do ty czą cych wła snych ce lów,
roz wo ju, sen su ży cia i wy ko ny wa nej pra cy. Mo że Ci w tym po móc
do świad czo ny spe cja li sta i oczy wi ście jest to ide al ne roz wią za nie,
ale je śli nie masz ta kich moż li wo ści lub po trze bu jesz do dat ko we -
go wspar cia, to ta książ ka mo że być Two im „oso bi stym co achem”.
Oczy wi ście nie za stą pi go w peł ni, ale je śli bę dziesz ją ak tyw nie czy -
tał, wy ko nasz pro po no wa ne ćwi cze nia, uzu peł nisz wie dzę, się ga -
jąc po po da ne lek tu ry nad obo wiąz ko we, i na pi szesz stra te gię mar ki
oso bi stej, to szan sa na jej efek tyw ne wy ko rzy sta nie zna czą co wzro ś-
nie. Ćwi cze nia mo żesz wy ko ny wać bez po śred nio w książ ce lub,
je śli wo lisz, w for mie elek tro nicz nej. Od po wied nie pli ki znaj dziesz
na mo jej stro nie in ter ne to wej. Ćwi cze nia z każ de go roz dzia łu są
pre zen to wa ne w osob nych do ku men tach – wła ści we lin ki oraz
ko dy QR zo sta ły za miesz czo ne na koń cu roz dzia łów. Pa mię taj, że
wie dza nie wy ko rzy sty wa na jest bez u ży tecz na, stwórz więc, opie -
ra jąc się na mo jej książ ce, stra te gię wła snej mar ki oso bi stej. 
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W tej książ ce po ma gam Ci zbu do wać stra te gię Two jej au ten -
tycz nej mar ki oso bi stej, po zo sta ją cej w zgo dzie z wy zna wa ny mi
przez Cie bie war to ścia mi. Je śli za tem za da jesz so bie py ta nie, po
co ją czy tać, od ra zu od po wiem: nie po to, aby na uczyć się kil -
ku na rzę dzi czy tri ków, że by zro bić do bre wra że nie, ale po to,
aby stwo rzyć ca ło ścio wą stra te gię bu do wa nia swo jej mar ki oso -
bi stej i nada wa nia sen su wła sne mu ży ciu. Ta książ ka do star cza
ma py dro go wej pod po wia da ją cej, jak te go do ko nać, ale nie ofe -
ru je dro gi na skró ty w sty lu „zrób bły ska wicz ną ka rie rę” czy
„zbu duj no wą mar kę oso bi stą w ty dzień”. Nie obie cu ję rów nież,
że dzię ki no wej ka rie rze i moc nej mar ce oso bi stej bę dziesz za -
ra biał mi lion do la rów rocz nie. Da ję To bie ma pę, ale w po dróż
mu sisz wy ru szyć sa mo dziel nie. 

Jak po wsta wa ła ta książ ka? Od wie lu lat in te re su ję się te ma ty -
ką przy wódz twa, roz wo ju oso bi ste go, psy cho lo gii spo łecz nej, za rzą -
dza nia i mar ke tin gu. Do tych czas na pi sa łem sie dem ksią żek, ale by -
ły one zwią za ne z zagadnieniami ana li zy po li ty ki i mar ke tin gu
po li tycz ne go. Co aching mar ki oso bi stej to pierw sza mo ja pu bli ka -
cja, któ ra wy kra cza po za ten ob szar. W cią gu ostat nich lat prze czy -
ta łem i prze słu cha łem w for mie au dio bo oków kil ka set ksią żek. In -
spi ru jąc się nie któ ry mi z nich, stwo rzy łem au tor ski mo del
bu do wa nia mar ki oso bi stej. Zo stał on na stęp nie wie lo krot nie zwe -
ry fi ko wa ny na kon kret nych oso bach. Po mo gli mi w tym stu den ci
stu diów Exe cu ti ve MBA i Exe cu ti ve DBA, me ne dże ro wie z Uni wer -
sy te tu Far ma ceu tycz ne go PWC oraz moi klien ci. Szko le nia i pre -
zen ta cje z za kre su mar ki oso bi stej pro wa dzi łem dla róż nych grup:
stu den tów, przed się bior ców, in no wa to rów spo łecz nych i biz ne so -
wych, pol skich i za gra nicz nych par la men ta rzy stów oraz wój tów,
bur mi strzów i pre zy den tów miast. Oso by te re pre zen to wa ły wie le
śro do wisk i kul tur z kil ku na stu kra jów świa ta. Mia łem oka zję ob -
ser wo wać ich re ak cje, jak rów nież otrzy ma łem od nich wie le in for -
ma cji zwrot nych. By ły to za rów no uwa gi kry tycz ne, któ re przy ją -
łem z po ko rą, jak i świa dec twa, że otrzy ma na wie dza, umie jęt no ści
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i in spi ra cja po mo gły im w ka rie rze, zwięk szy ły ich sku tecz ność, a na -
wet po zwo li ły zwe ry fi ko wać do tych cza so we za wo do we wy bo ry. Na -
pi sa łem za tem tę książ kę w na dziei, że rów nież To bie po mo gę zre ali -
zo wać Two je ce le zgod nie z mo im mot tem „Two je ce le. Mo ja pa sja”.

Dla ko go jest ta książ ka? Dla tych, któ rzy re pre zen tu ją pe -
wien stan umy słu. Dla lu dzi, któ rzy ży cie trak tu ją ja ko szan sę
na cią gły roz wój, sa mo do sko na le nie i nie ustan ne ucze nie się.
Mar ka oso bi sta nie jest więc dla nich ce lem sa mym w so bie, ale
re zul ta tem roz wo ju i zdo by wa nia umie jęt no ści li der skich. Książ -
ka ta mo że być przy dat na dla sze ro kie go krę gu od bior ców, za -
rów no dla tych, któ rzy sto ją u pro gu ka rie ry za wo do wej (mło dzi
ab sol wen ci), jak i dla do świad czo nych pro fe sjo na li stów oraz me -
ne dże rów. W szcze gól no ści po le cam ją do rad com, tre ne rom,
co achom, eks per tom, na ukow com, na uczy cie lom, praw ni kom,
le ka rzom, PR-o wcom, dzien ni ka rzom oraz fre elan ce rom. Za -
chę cam do lek tu ry wszyst kich, któ rzy chcą być li de ra mi biz ne -
su, na uki, NGO, ad mi ni stra cji i po li ty ki. To książ ka dla każ de go,
kto chce roz wi jać w so bie umysł li de ra. 

Jak czy tać tę książ kę? Pro po nu ję, byś – je śli mo żesz – prze -
czy tał ją przy naj mniej trzy ra zy. Pierw szy raz pod ką tem zdo by -
wa nia wie dzy, dru gi raz z na sta wie niem na wy ko rzy sta nie tej
wie dzy w prak ty ce i trze ci raz, aby po dzie lić się z in ny mi za war -
ty mi w książ ce po my sła mi. Po myśl, mo że chciał byś rów nież po -
da ro wać ją ko muś bli skie mu, swo im pod wład nym al bo sze fo wi,
je śli oczy wi ście do brze mu ży czysz. 

Tę książ kę mo żesz czy tać na trzech po zio mach, któ re po -
rów nam do pły wa nia. Pierw szy po ziom to ba sen, w któ rym znaj -
dziesz spo rą daw kę wie dzy i prak tycz nych wska zó wek. Dru gi
po ziom to je zio ro, w któ rym mo żesz nur ko wać tak, aby zna leźć
praw dzi wą mo ty wa cję do dzia ła nia. Trze ci po ziom to oce an,
w któ rym znaj dziesz głę bo ką in spi ra cję i re flek sję nad war to -
ścia mi, od kry jesz sa me go sie bie, a być mo że do ko nasz zmia ny
swo ich do tych cza so wych ży cio wych wy bo rów. 
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WPROWADZENIE 15

Na każ dym po zio mie mo żesz od nieść wie le ko rzy ści z tej lek -
tu ry. Wy bór po zio mu – ba se nu, je zio ra lub oce anu – za le ży od
Cie bie. Na pisz do mnie, je śli uda Ci się zejść na naj głęb szy po ziom,
ale je śli po pły wa łeś tyl ko w ba se nie wie dzy, to też na pisz. Chęt -
nie się do wiem, jak Ci się pły wa ło. W koń cu, jak twier dził Fran -
cis Ba con, wie dza to po tę ga i ty le ma my wła dzy, ile ma my wie dzy.

Na pisz na ser giusz@trze ciak.pl – cze kam na Two ją wia do mość.
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Jak prak tycz nie ko rzy stać 
z tej książ ki?

Pro ble mem więk szo ści po rad ni ków jest to, że za trzy mu ją się na
pierw szym po zio mie wie dzy i prak tycz nych wska zó wek. Ozna -
cza to, że książ kę do brze się czy ta i w trak cie lek tu ry co chwi lę
do zna jesz olśnie nia, ale nie wpro wa dzasz zdo by tej wie dzy w ży -
cie. Dla cze go tak się dzie je? 

Klu czem jest wła śnie py ta nie „Dla cze go?”. Za miast py tać
„Co?” i „Jak?”, war to roz po cząć od py ta nia „Dla cze go?” lub „Po
co?”. Je śli na nie od po wiem, je śli do trę do mo ich we wnętrz nych
po bu dek i uświa do mię so bie, dla cze go cze goś chcę, po co po dej -
mu ję okre ślo ne dzia ła nia, to mo ja mo ty wa cja wzro śnie. Mi cha el V.
Pan ta lon w książ ce Bły ska wicz ne wy wie ra nie wpły wu pi sze o me -
to dzie sze ściu kro ków zy ski wa nia mo ty wa cji2. 

Pro po nu ję nie co zmo dy fi ko wać tę me to dę, za da jąc so bie
sześć py tań do ty czą cych mar ki oso bi stej i ka rie ry.

1. Co skła nia Cię do zbu do wa nia mar ki oso bi stej i roz wo ju ka rie ry?

...................................................................................................................

...................................................................................................................

...................................................................................................................

2 Zob. M. V. Pan ta lon, Bły ska wicz ne wy wie ra nie wpły wu. Jak mo ty wo wać sie -
bie i in nych do na tych mia sto we go dzia ła nia, przeł. A. Błaż, So pot: GWP 2011.
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2. Czy je steś go to wy na zmia ny? Na po da nej ska li za znacz po -

ziom go to wo ści, wska zu jąc od 1 (zu peł ny brak go to wo ści) do

10 (cał ko wi ta go to wość).

1   2   3   4   5   6   7   8   9   10

3. Co spra wi ło, że nie wy bra łeś więk szej licz by? Je śli wska za łeś 1,

to co mu sia ło by się stać, aby 1 zmie ni ło się w 2?

...................................................................................................................

...................................................................................................................

...................................................................................................................

4. Wy obraź so bie, że uda ło Ci się zbu do wać mar kę oso bi stą i ka -

rie rę, o ja kiej ma rzysz. Wy mień po zy tyw ne skut ki tej zmia ny.

...................................................................................................................

...................................................................................................................

...................................................................................................................

5. Po co chcesz zbu do wać mar kę oso bi stą i roz wi nąć swo ją ka rie rę?

...................................................................................................................

...................................................................................................................

...................................................................................................................

6. Ja ki jest na stęp ny krok na dro dze do zbu do wa nia Two jej mar -

ki oso bi stej (je śli ta ki ist nie je)?

...................................................................................................................

...................................................................................................................

...................................................................................................................
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Py ta nia w for mie elek tro nicz nej są do -

stęp ne na mo jej stro nie in ter ne to wej

(http://www.trze ciak.pl/cwi cze nia -ja k-pr ak-

ty czn ie -ko rzyst ac-z -tej -ksiazki/).
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Uła twię Ci od po wiedź na ostat nie py ta nie i pod po wiem, że
na stęp nym kro kiem jest uważ ne prze czy ta nie tej książ ki i wra -
ca nie do niej.

Li czę na to, że od po wie dze nie na te py ta nia przed roz po -
czę ciem lek tu ry da Ci do dat ko wą mo ty wa cję, aby wcie lać w ży -
cie zdo by tą wie dzę i umie jęt no ści.
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Po dzię ko wa nia

Pi sa nie książ ki to sa mot ne do świad cze nie, choć nie by ło by ono
moż li we bez udzia łu osób, któ re mnie wspie ra ły, słu ży ły mi swo -
ją ra dą i po mo cą. 

Po pierw sze, dzię ku ję tym, któ rzy prze czy ta li tę książ kę
w wer sji ro bo czej i po dzie li li się swo imi uwa ga mi lub z któ ry mi
mo głem skon sul to wać wy bra ne jej frag men ty. Po dzię ko wa nia
na le żą się dr. Je rze mu Ko ło dzie jo wi, a także Ka ro li nie An drze jew -
skiej, To ma szo wi Chma lo wi, Ka ta rzy nie Gaw roń skiej, Ju sty nie
Po lu cie, Mag da le nie Śnie goc kiej oraz prof. Ce za re mu Wój ci ko -
wi. Prze pra szam, je śli w tym miej scu ko goś po mi ną łem.

Dzię ku ję mo im stu den tom stu diów Exe cu ti ve MBA i Exe -
cu ti ve DBA (pol skiej i mię dzy na ro do wej gru py) w Pol skiej Aka -
de mii Na uk, uczest ni kom Uni wer sy te tu Far ma ceu tycz ne go
PWC, mo im klien tom oraz wy daw cy.

Szcze gól ne sło wa po dzię ko wa nia kie ru ję do Do mi ni ki Wo -
jeń skiej, któ ra bar dzo po mo gła mi na eta pie za rów no przy go to -
wy wa nia, jak i osta tecz nej re dak cji książ ki. Pra ca z To bą to
praw dzi wa przy jem ność!

Bar dzo dzię ku ję rów nież mo jej ro dzi nie. Po nie waż mo ja pra -
ca jest jed no cze śnie mo ją pa sją i ma pew ną spe cy fi kę, prze pra szam,
że cza sa mi bra ku je mi wy raź ne go po dzia łu mię dzy cza sem pra cy
a cza sem dla ro dzi ny. Dzię ku ję za wspar cie, in spi ra cję i mo ty wa cję
mo jej żo nie Ha ni, cór ce Oli oraz mo im ro dzi com i te ściom.

Na ko niec dzię ku ję mo im czy tel ni kom, bo dzię ki Wam to, co
ro bię, na bie ra sen su.
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Rozdział 1

ZAPACH
czyli czym pachnie Twoja marka osobista
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Wy obraź so bie, że chcesz zna leźć za pach, któ ry do Cie bie pa -
su je. Idziesz do per fu me rii i spraw dzasz za pa chy róż nych per fum.
Po dzie sią tym z ko lei sam już nie wiesz, któ ry naj bar dziej Ci się
po do ba. Po wo li tra cisz cier pli wość i się gasz po per fu my X – mo że
dla te go, że są aku rat w za się gu rę ki, mo że dla te go, że Twoi zna jo -
mi ich uży wa ją. Za czy nasz je sto so wać, ale sam nie je steś prze ko -
na ny, dla cze go ku pi łeś wła śnie te i czy na praw dę do Cie bie pa su ją…

Cza sa mi po trze ba kil ku wi zyt w per fu me rii i do ko na nia wie -
lu za ku pów, aby wy brać wła ści wy za pach. Mo żesz też dojść do
wnio sku, że po trze bu jesz nie jed nych per fum, a kil ku. Jed ne go
za pa chu bę dziesz uży wał w cią gu dnia, dru gie go pod czas upra -
wia niu spor tu, a trze cie go na wie czór – mo że dla te go w pa le cie
tej sa mej mar ki per fum czę sto znaj dziesz na zwy ac ti ve, sport czy
ni ght. Z cza sem doj rze wasz i na bie rasz do świad cze nia, a wte dy
nad cho dzi czas na ko lej ną zmia nę za pa chu. Je śli nie wie rzysz,
idź do per fu me rii i prze ko naj się, że ist nie ją li nie per fum dla na -
sto lat ków, dla osób doj rza łych i dla osób star szych. Mo żesz zmie -
nić tyl ko ich typ, in nym ra zem li nię lub na wet mar kę, a wszyst ko
po to, by do brać za pach, któ ry pa su je do Cie bie.

Z te go roz dzia łu do wiesz się:

q czym jest mar ka oso bi sta;

q dla cze go mar ka oso bi sta jest Ci po trzeb na;

q czym mar ka oso bi sta róż ni się od wi ze run ku oso bi ste go;

q ja kich za sad war to prze strze gać, bu du jąc swo ją mar kę

oso bi stą;

q dla cze go sa mo po zna nie jest nie zbęd ne do zbu do wa nia

mar ki oso bi stej;

q jak wy ko rzy stać pro fe sjo nal ne na rzę dzia do po zna nia sa -

me go sie bie. 
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Po dob nie jest z ka rie rą. Cza sa mi wy bór wła ści wej ka rie ry
lub, jak kto wo li, po wo ła nia zaj mie Ci wie le lat – i nie bę dą to ko -
niecz nie la ta stra co ne.

Pi szę te sło wa ja ko praw nik, któ ry obro nił dwie pra ce ma -
gi ster skie z mię dzy na ro do we go pra wa pu blicz ne go, któ ry z po -
wo dze niem stu dio wał na kil ku pre sti żo wych uczel niach i ro bił
w ży ciu na praw dę róż ne rze czy po to, aby zna leźć „za pach pa -
su ją cy do mnie”. Ty rów nież prę dzej czy póź niej sta niesz przed
wy bo rem za pa chu, któ ry pa su je do Cie bie.

Wy bór ścież ki za wo do wej co raz czę ściej nie jest jed no ra zo -
wy, ale sta no wi je dy nie etap roz wo ju, dla te go war to być przy -
go to wa nym na zmia ny. Cza sa mi ka rie rę trze ba so bie uło żyć tak,
by móc po dą żać dwie ma ścież ka mi rów no le gle, na przy kład ży -
jąc z eta tu, jed no cze śnie roz wi jać dzia łal ność go spo dar czą, pra -
co wać na uczel ni, pro wa dzić szko le nia czy świad czyć do dat ko we
usłu gi. Nie za leż nie od te go, co ro bisz, mu sisz pa mię tać o jed -
nym: pra cu jesz nad mar ką, któ rą je steś Ty.

Bez wzglę du na to, ja ki „za pach” wy bie rzesz, je go zna le zie -
nie wy ma ga sa mo świa do mo ści – i o tym trak tu je ten roz dział. 

1.1. Czym jest mar ka oso bi sta?

Mar kę oso bi stą moż na de fi nio wać na dwóch po zio mach. Za zwy -
czaj po ję cie to by wa za wę ża ne do kwe stii wi ze run ku oso bi ste go
i po strze ga nia da nej oso by przez oto cze nie. Jest to jed nak uprosz -
cze nie, a wi ze ru nek oso bi sty nie jest w rze czy wi sto ści ce lem bu -
do wa nia mar ki oso bi stej, lecz kon se kwen cją te go pro ce su. 

Pierw szy po ziom de fi ni cji mar ki oso bi stej to wła śnie spo sób,
w ja ki je steś po strze ga ny przez oto cze nie. Nie cho dzi więc o to,
kim je steś, ale jak je steś po strze ga ny przez in nych. Na ten ob raz
mo że się skła dać wie le ele men tów od dzia łu ją cych na zmy sły:
to, jak wy glą dasz, w co się ubie rasz (mar ket czy zna na mar ka
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